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36 OGÓLNOPOLSKIEGO ZŁAZU 

ŚLADAMI ŻOŁNIERZY POWSTANIA LISTOPADOWEGO 

DO FISZEWA
BITWY I POTYCZKI POWSTANIA LISTOPADOWEGO – BITWA POD IGANIAMI 
Bitwa pod Iganiami miała miejsce 10 kwietnia 1831 roku.
Z winy Skrzyneckiego, który prowadził słabo pościg za rozbitym pod Dembem Wielkim nieprzyjacielem, następnie zaś nie mógł zdecydować się ani na uderzenie na Siedlce, ani na działanie przeciwko Dybiczowi – świetnie zaczęta ofensywa polska utknęła. Dybicz uświadomiony przez Rozena o powodzeniach Polaków, zarzucił swój zamiar przeprawy przez Wisłę, a nękany brakiem żywności, postanowił pójść marszem flankowym przez Łuków na Siedlce, aby oprzeć się o znajdujące się tam magazyny i zbliżyć do dowozów z Rosji, idących przez Brześć. W tym samym czasie, gdy armia rosyjska rozpoczynała swój marsz flankowy, Prądzyński, świeżo mianowany generał – jeszcze raz wysunął pomysł pobicia Rozena, a to przez obejście przez Wodynie przedniej jego straży nad Kostrzyniem, następnie zaś uderzenie na Siedlce z trzech stron, frontalnie od Boimia, z północy kawalerią przez Suchą i od południa od Igań przez grupę obchodową. Gdy Skrzynecki zgodził się na pomysł, sam Prądzyński objął dowództwo grupy obchodowej, mającej najważniejsze zadanie i uregulowawszy działanie innych grup, wyruszył 9 kwietnia w kierunku na Wodynie. Siły jego grupy składały się z brygad: Ramoriny (pułki 1 i 5 piechoty), Bogusławskiego (pułki 4 i 8 piechoty), 2-go pułku ułanów płk Mycielskiego, 2 szwadronów 2 pułku Mazurów, baterii konnej majora Bema (10 dział) i 6 dział 2 kompani lekkiej pieszej.
Siły rosyjskie rozbite były na 3 grupy. Jedna z nich, dowodzona przez gen. Fasi, a złożona z resztek 25 dywizji (rozbitej 31 III), 4 świeżych batalionów i pułku ułanów Litewskich stała nad Kostrzyniem, na szosie; druga pod dowództwem samego Rozena, złożona z 21 szwadronów huzarów i ułanów i dział, stała w Seroczynie, dokąd wysunęła się, by nawiązać łączność z głównymi siłami Dybicza. Trzecia grupa wreszcie, stojąca w Siedlcach, a dowodzona przez Geismara, liczyła 12 batalionów, 16 szwadronów i 40-50 dział. Ponieważ Rosjanie zauważyli ruch grupy Prądzyńskiego w dniu 9 IV, Rozen tegoż dnia wysłał gen. Fasiemu rozkaz wycofania się jak najszybciej na Siedlce, Geismarowi polecił zorganizować obronę Siedlec, sam zaś, obawiając się odcięcia od Siedlec przez Prądzyńskiego, ruszył czym prędzej, maszerując przez noc i rankiem 10 IV Prądzyński noc z 9 na 10 IV spędził ze swymi oddziałami we wsi Wodynie, skąd wyruszył rankiem, dopędzając na przeprawie pod Domanicami tylną straż Rozena. Tu 2-gi pułk ułanów szarżując rozbił dwa pułki huzarów rosyjskich i wziąwszy 500 jeńców, ścigał Rosjan przez Gołąbek, Żelków na Iganie. 
Wieś Iganie, znajdująca się na południe od szosy siedleckiej, leży na wyniosłości, panującej nad równiną, na którą, musieli wyjść z lasu Polacy idący od Żelkowa. W celu umożliwienia wycofania się grupy Fasiego po szosie, Rozen postanowił powstrzymać Polaków na pozycji igańskiej, mimo iż w tym wypadku od Siedlec odgradzał go Muchawiec. Przez bagnistą dolinę Muchawca prowadziły w tym terenie trzy drogi: szosa siedlecka, droga Żelków – Siedlce i Gołąbek – Siedlce. Przeprawy na szosie broniła pozycja igańska, zajęta batalionem 14 pułku jegrów, brygadą huzarów Sieversa, pułkiem ułanów z 4 działami. Pozostałe przeprawy bronione były przez 8 batalionów i 28 dział, ustawionych na wschodnim brzegu Muchawca.
Prądzyński, idąc za cofającym się Rozenem, nie był pewien, gdzie zastanie główne siły rosyjskie, dlatego celem zabezpieczenia sobie tyłów pozostawił w Gołąbku 4 pułk piechoty z 2 działami i plutonem Mazurów. Mijając zaś drogę Gołąbek – Siedlce, wysłał na przeprawę na niej pod młyn Sekułę batalion 8 pułku piechoty wraz z plutonem Mazurów. W ten sposób około godz. 13 stanął w lesie żelkowskim na czele 8 batalionów, 4 szwadronów i 14 dział.
„Dawszy 2-godzinny wypoczynek wojsku, podczas którego zorientował się w sytuacji, około godz. 15 rozpoczyna natarcie prawem skrzydłem na wieś. Bataliony 8 pułku, wsparte ogniem artylerii Bema, mimo flankującego ognia owych 28 dział rosyjskich zza Muchawca, dochodzą do wschodniego krańca Igań i zdobywają go wraz z dwoma działami. W odpowiedzi na to Rozen formuje kolumnę z 3 batalionów 13 i 14 pułku jegrów, tzw. „lwów warneńskich”, wsławionych w oblężeniu Warny, i przez most skierowuje ją na 8 pułk w Iganiach. Kolumna ta, przebywszy most na Muchawcu, w tej samej formacji, nie rozwijając się, uderza na 8 pułk, wyrzuca go z Igani w kierunku lasu. W tymże czasie Prądzyński otrzymuje meldunek spod Sekuły, że do tej przeprawy zbliża się silna kolumna nieprzyjacielska. Równocześnie widzi, że z szosy na lewe skrzydło rosyjskie pod Iganiami zaczynają nadchodzić pierwsze oddziały Fasiego, na zachodnim zaś brzegu Muchawca spostrzega drugą kolumnę, formującą się do pójścia w ślady jegrów, spychających 8 pułk. Położenie polskie staje się trudne, tym bardziej, iż Bem melduje o wystrzeliwaniu ostatnich ładunków. Prądzyński zmienia swój plan. Pozwalając na cofanie się 8 pułku, rozpoczyna natarcie lewym skrzydłem.
Pułkownikowi Ramorino każe na czele 1-go pułku uderzyć na piechotę Fasiego, luzując kawalerię Sieversa, zdobyć i utrzymać zabudowania dworskie, sam zaś, stanąwszy na czele 5-go pułku i przemówiwszy krótko do żołnierzy, prowadzi ich na zachodni skraj Igań, a następnie zwraca się w prawo i biegiem wśród płonących domów wsi skierowuje się na zwartą a wąską kolumnę jegrów. Jegrzy spostrzegli to uderzenie: próbowali zawrócić i rozwinąć się przeciw Prądzyńskiemu, ale na próżno. Zasypani ogniem baterii Bema tylko w części zdążyli dopaść mostu i ujść. Część ich, na którą natrafiło natarcie 5-go pułku, została wykłuta i wypchnięta w bagna Muchawca; reszta „lwów warneńskich” złożyła broń. Polacy padają teraz mostu i opanowują go.

Po druzgocącej klęsce 3 batalionów jegierskich bitwa jest dla Rosjan stracona. Kawaleria Sieversa zdążyła ujść przez most jeszcze przed zajęciem go przez Polaków. Oddziały Fasiego, odrzucone przez Ramorinę z dworu igańskiego, już to wycofywały się na północ w lasy, by szukać brodów na Muchawcu, już to poddawały się jak batalion 98-go pułku. Rosjanie w tej bitwie stracili w zabitych i rannych do 3000 ludzi, nie licząc 1500 jeńców, 2 działa i chorągiew Wołyńskiego pułku. Straty Rosjan były tym dotkliwsze, że jegrzy utracili prawie wszystkich oficerów, tak że koń Prądzyńskiego, obwieszony szarfami zabitych oficerów przez wiwatujących żołnierzy 5 pułku, uginał się pod ich ciężarem. Polacy utracili w tej bitwie do 500 rannych i zabitych, przeważnie od flankowego ognia dział zza Muchawca. Spóźnione działanie innych polskich grup, nie dało żadnych rezultatów, gdyż główne siły polskie przybyły pod Iganie dopiero po skończonej bitwie. Mimo nalegań Prądzyńskiego Skrzynecki nie chciał uderzyć na Siedlce, by w ten sposób wykorzystać zwycięstwo. Zwlekanie jego doprowadziło do tego, że następnego dnia Dybicz przybył pod Siedlce z głównymi swymi siłami”.
J.K.
Źródło: Żołnierz Polski nr 15/1931, str. 354-356. Ze zbiorów gbr PMZ.
I.   CELE ZŁAZU

· propagowanie walorów turystyczno-krajoznawczych Żuław Elbląskich,

· propagowanie najtańszej formy czynnego wypoczynku – turystyki kwalifikowanej,

· uczczenie 177. rocznicy bitwy pod Iganiami,

· oddanie czci żołnierzom Powstania Listopadowego.

II.
ORGANIZATORZY
· KTP PTTK „Delta” w Elblągu,

· KTP PTTK „Relaks” w Elblągu,

· Zarząd Główny PTTK w Warszawie,
· Zarząd Oddziału PTTK Ziemi Elbląskiej w Elblągu,

· Urząd Marszałkowski w Olsztynie,

· Urząd Miasta w Elblągu,

· Urząd Gminy w Gronowie Elbląskim,

· Gimnazjum im. Powstańców Listopadowych w Gronowie  Elbląskim,

· Ochotnicza Straż Pożarna, Świetlica i mieszkańcy Fiszewa,

· 16 Pomorska Dywizja Zmechanizowana im. Kazimierza Jagiellończyka w Elblągu,
· Oddział Wojskowy PTTK przy Klubie Garnizonowym w Elblągu.

III.
KOMITET ORGANIZACYJNY
· Marian Tomaszewski,

· Maria Korzeniewska,

· Jerzy Gawłowski,

· Andrzej Kotliński,

· Jan Bondar,

· Piotr Bekier, Marek Grzelak, Danuta Hoppa, Dominika Kałabun, Jolanta Kałabun, Henryk Kołodziejski, Stanisław Kukowski.

IV. INFORMACJE OGÓLNE
· złaz odbędzie się 09.02.2007 roku,
· w złazie uczestniczyć mogą turyści indywidualni lub drużyny min. 8-osobowe zgłaszane przez wszelkie organizacje,

· kierownik drużyny liczącej minimum 10 osób otrzymuje świadczenia bezpłatnie,

· młodzież szkolna bierze udział w złazie pod opieką dorosłego, upoważnionego przez dyrekcję szkoły opiekuna lub nauczyciela,

· zgłoszenia i wpisowe w wysokości:

· trasy jednodniowe – członkowie PTTK 8,00 zł, pozostali  10,00 zł od osoby,

· trasy wielodniowe – członkowie PTTK 10,00 zł, pozostali 12,00 zł od osoby,

· trasa autokarowa – członkowie PTTK 15,00 zł, pozostali  17,00 zł od osoby,

należy wpłacać w terminie do 02.02.2008 r. osobiście w Oddziale PTTK Ziemi Elbląskiej w Elblągu przy ul. Krótkiej 5 tel./fax.: (0-55) 641-12-96. Wpisowe można również wpłacić na konto Oddziału PTTK Ziemi Elbląskiej w Elblągu: BZ WBK S.A. 1 Oddział Elbląg Nr 79109026170000000103922216,
· na kartach zgłoszenia prosimy o podanie klasy obok numeru szkoły,

· ze względu na usprawnienie organizacji imprezy prosimy o zamieszczenie na przekazach i kopertach z korespondencją rajdową dopisku: „ZŁAZ DO FISZEWA”,

· w przypadku wpłaty wpisowego na konto Oddziału prosimy o dołączenie do zgłoszenia kserokopii dowodu wpłaty. Oryginał należy zabrać na start trasy i przedstawić jej kierownikowi celem wyjaśnienia powstałych (ewentualnych) wątpliwości,

· w przypadku rezygnacji z udziału w złazie, wpisowe nie podlega zwrotowi,

· uczestnicy tras dwudniowych zobowiązani są do posiadania własnego sprzętu noclegowego (śpiwór, materac itp.). Noclegi na tych trasach będą tradycyjnie w szkołach, w tzw. warunkach turystycznych,

· ubezpieczenia grup od nieszczęśliwych wypadków dokonują ich kierownicy we własnym zakresie i na własny koszt,

· w związku z ograniczoną ilością miejsc noclegowych na trasach wielodniowych, organizatorzy zmuszeni są do ograniczenia ilości uczestników na tych trasach, a o przyjęciu na trasę decydować będzie kolejność zgłoszeń.
V.  ŚWIADCZENIA
W ramach wpisowego uczestnicy otrzymują:

· pamiątkowy znaczek,

· potwierdzenie uczestnictwa w złazie w książeczkach OTP,

· nocleg w warunkach turystycznych (na trasach wielodniowych),

· dyplom dla drużyny,

· nagrody w konkursach,

· posiłek turystyczny,

· przejazd autokarem z Fiszewa do szkoły w Gronowie Elbląskim i z Gronowa Elbląskiego do Elbląga.
VI.  KONKURSY

W Gimnazjum w Gronowie Elbląskim odbędą się konkursy:

· historyczny,
· na piosenkę, wiersz lud monolog (indywidualnie lub zespołowo),

· turystyczno-krajoznawczo-przyrodniczy.
VII. POSTANOWIENIA KOŃCOWE

· złaz odbędzie się bez względu na warunki atmosferyczne,

· na zakończeniu imprezy będzie:
· czynny punkt weryfikacyjny OTP,
· stoisko z książeczkami turystyki kwalifikowanej i innymi pamiątkami,
· możliwość zakupu ciasta i gofrów,
· organizatorzy nie ponoszą odpowiedzialności za szkody wyrządzone przez uczestników złazu osobom trzecim,

· ostateczna interpretacja regulaminu należy do organizatorów złazu.

VIII. RAMOWY PROGRAM ZAKOŃCZENIA ZŁAZU W GIMNAZJUM W GRONOWIE ELBLĄSKIM
· 1200 – rozpoczęcie uroczystości pod pomnikiem w Fiszewie,
· 1300 –  wydawanie grochówki rajdowej w stołówce Gimnazjum w Gronowie Elbląskim,
· powitanie uczestników – Komendant złazu,
· gawęda „Dramat w Fiszewie” – program Gimnazjum w Gronowie Elbląskim,
· występy zespołów, konkursy,
· wręczenie dyplomów, podziękowań i nagród,
· zakończenie złazu.
IX. TRASY ZŁAZU
TRASA DWUDNIOWA PIESZA
II/1
Elbląg – Helenowo – Wikrowo – Jegłownik – Gronowo Elbląskie 
15 km

Gronowo Elbląskie – Oleśno – Dworki – Fiszewo 
6 km

Start: Elbląg PTTK, ul. Krótka 5, dnia 08.02.2008 r. o godz. 1030.
TRASY JEDNODNIOWE PIESZE

I/1
Stare Pole – Fiszewo 
3 km

Start: Stare Pole PKP, dnia 09.02.2008 r. o godz. 955.
I/2 
Gronowo Elbląskie – szlak zielony – Fiszewo 
5 km

Start: Gronowo Elbląskie PKP, dnia 09.02.2008 r. o godz. 950.
I/3
Stare Pole – Kaczynos Kolonia – Letniki – Ząbrowo – Fiszewo 
10 km

Start: Stare Pole PKP, dnia 09.02.2008 r. o godz. 720.
TRASA AUTOKAROWA

I/1
Elbląg – Raczki Elbląskie – Stalewo – Szaleniec – Fiszewo – Gronowo Elbląskie – Elbląg

Start: Elbląg PTTK, dnia 09.02.2008 r. o godz. 800.
Trasy dowolne: piesze, rowerowe i motorowe opracowane i odbyte indywidualnie przez uczestników są mile widziane przez organizatorów.

Organizatorzy imprezy życzą uczestnikom słońca i przyjemnej wędrówki.
